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ANGLJA BĘDZIE BRONIC DARDANELÓW BONUSZOŁNIERSKI UCHWALONYW SENACIE 36 PRZECIW 17 GŁOSÓW Prez Harding zagroził zawetowaniem uchwalyw kongresie i senacie WASHINGTON, 16 września.-Senat Stanów Zjedn. większością 36 głosami przeciw 17 u-chwalił dzisiaj bonus dla wete-ranów wojny wszechówiatowej,uchwalonej już przed kilku dniami w izbie kongresu.W kołach rządowych uchwale-nie bonusu przez senat wywołało niezwykle naprężenie. Prez.Harding zdecydowany jest za-

wetować obydwie uchwały izbykongresu i senatu. Zwolennicybonusu żołnierskiego jednak nieprzywiązują żadnej wagi doprzepowiadanego weta prezydenta, pewni, że bonus zawetowanyprzez prezydenta zostanie po-wtórnie uchwalony przez oby:dwie izby kongresu i stanie sięprawem.
BOLSZEWICKA ROSJA CHCE POGODZICANGLJĘ Z TURCJĄ

 

LONDYN, 16 września.Przedstawiciel rządu bolszewic-kiego rządu przy rządzie angiel-skim -zakomunikował -dzisiajprzedstawicielom prasy, że bol-szewieki rząd rosyjski chętnieprzyjąłby na siebie rolę pośred.nika w. celu doprowadzenia doporozumienia pomiędzy Anglją iTurcją, wskazując na fakt, żebolszewicka. Rosja jest jedynem
bedntercsmem pll‘utwuu mo-

  

gącem pomóc do usunięcia prze-
szkód stojących na drodze pro-
wądzącej do zgody i pokoju na
Bliskim Wschodzie.

Przedstawiciel _,bolszewickiego

rządu rosyjskiego wyraził prze-

konanie, że państwa alianckie za

proszą bolszewicką Rosję na kon

ferencję pokojową, która zadecy

duje o losach pokaju na Bliskim

thadzie.

ARMJE SERBSKE GOTOWE DOWOJNY - 
LONDYN, 16-go września. -Pierwszym bezpośrednim wyni-kiem narad gabinetu angielskie-go będzie odpowiedź na ultimatum Kemala Paszy że wojska tureckie' pod  Konstantynopolemspotkają nie tylko wojskaangielskie i angielską flotę wo-jenna, ale także armje serbskie,które za żadną cenę nie zgodzą

się na powrót turków do Euro-

Wśród rzeczoznawców wojen-

nych panuje l ie że woj
ska tureckie są dość silne'by za-
jąć Kontańtynopol, a także po-
siadające dostateczną ilość wiel-
kich dział, ażeby wypędzić an-
gielską flotę wojenną z portu
Konstantynopola i Cieśnin Dar-
danellskich, chociaż nie jest pe-
wnem czy turcy się odważą na
ten rozpaczliwy krok, chyba że
się przekonają, że w żaden in-
ny sposób nie pozbędą się angli-
ków z Konstantynopola.
 

STRAJK KOLEJOWY KOSZTOWAŁ PóŁ

BILIONA DOLARÓW
 

WASHINGTON, 16 września.
-Chociaż dotychczas kompanie
kolejowe nie obliczyły dokładnie
strat poniesionych wskutek wiel
kiego strajku warsztatowców, to
jednak eksperci stwierdzają na
podstawie pewnych danych, że
bezpośrednie straty jakie wyrzą
dził strajk -warsztatowców -
wyniosą conajmniej pół biljona
dolarów, Straty w innych. galę-
ziach przemysłu, wynikłe akut-
kiem strajku są wielkie, ale na
razie dokładnej sumy w tej dzie
dzinie nawet eksperci podać nie
mogą. Kompanje kolejowe stra
aily - 50 miljonów dolarów.

Farmerzy stracili, jak oblicza
bturo rolnicze, - w przybliże-
niu 75,000,000 dol. w zbiorach
skutkiem zastoju transportacji.

Cena na rówery spadła do
połowy

„ATLANTIC CITY, 16 wrze
śnia. - Delegaci przemysłów
cówbieykli na konwencji odby-

tej w tem mieście postanowili
zniżyć 40 procent ceny na wszys-
tkie gatunki rowerów zwykłych.
Powodem zniżki cen na rowery

jest wielki pokup tych '&rod-
ków lokomocji.  

STANY NOWEJ AN-

GLJI NAWIEDZONE

HURAGANEM

, 16 września. -
Wczoraj wieczorem ponad sta-
nem New Hampshire i Maine
przseria gwaltowna burza polg-
czona ze straszliwą wichurą ró-
wnającą się huraganowi, skut.
kiem której setki drzew zostało
wyrwanych z korzeniami, setki
kominów obalonych i kilka do-
mów zwalonych z fundamen-
tów. Komunikacja telegraficz-
na i kolejowa na kilka godzin
została sparaliżowana. Wiele o-
sób zostało zabitych przez pio-
runy.
 

Znowu pożar wielkiej fa-
bryki chemicznej
w Niemczech
 

BERLIN, 16 września. - We-
dług wiadomości nadesłanych z
Darmstadtu, spłonęła tam do-
szczętnie olbrzymia fabryka che
miczna Mercks'a. Szkody wy-
rządzone pożarem idą w dziesią-
tki miljonów marek niemieckich.
 

Dwa okręty zatopione skut-
kiem huraganu

, 16 -września.
Okręt amerykański Danville i o-
kręt meksykański Jucatan zasko
|czane dzisiaj straszli-
wym huraganem przy ujściu rze
ki Panuco i rzucone na skały wy
brzeźne. Okręty zostały rozbi
ze Załogi jednak skutkiem

go wichru ped
z morza ku wybrzeżu zdołnly się
dostać na wybrzeża i uratować
od zatonięcia.

TAMPICO,

 

De Valera konferuje
z Mulcahym
 

DUBLIN, 16 września. - Ea-
mon De Valera jest w Dublinie
i odbywa tu konferencję z gen.
Mulcahym, komendantem wojsk
regularnych Irlandji. Celem na-
rady ma być osiągnięcie porozu.
mienia i zakończenia wojny do-
mowej, jednak, jak twierdzą u.
ważniejsi obserwatorowie, umo-
wa taka byłaby w tej chwili nie
możliwą do osiągnięcia. Mulca-
hy, podobno postawił De Vale-
rze następujące warunki: 1) Po-
wstańcy złożą broń i zobowiążą
się szanować konstytucję; 2)
Nie będzie żadnej rewizji ukła-
du anglelsko-irlandzkiego.
 

MOSKWA, 16 września. -
Bolszewicki rząd rosyjski w od-
powiedzi na nieoficjalne zapy-
tanie ze strony rządów Stanów
Zjedn. czy bolszewicki rządro-
synku nie byłby przeclwny od-

amer komie
sji "do Rosji, odpowiedział, że
rząd bolszewicki pragnie nawią
zania z rządem Stanów Zjedn.
wstępnych rokowań dla nawig-
zania stałych stosunków dyplo-
matycznych ze Stanami Zjedn. 

BOLSZEWICKA ROSJA PRAGNIE NAWIĄZAC

ROKOWANIA ZE ST. ZJEDN.

Nie godzi się na zbadanie Rosji przez komisję St. Zj.
 

i komisja wysłanaw tym celu
do Rosji zostanie przez rząd bol.

stewicki jak najchętniej przm-
ta. qud bolszewicki jednak nie
godzi sig na wpuszczenie do Ro-
sji amerykańskiej komisji dla
badania tylko położenia w Ro-

sji, hyba że rząd Stanów Zjedn.
zgódzi się na dopuszczenie do
Stanów Zjedn. podobnej komi-
sji msyjako-bolnewickiej, Do-
puszczenie do Rosji komisji a-
merykańskiej dla zbadania jedy-
nie w Rosji bez żad-  

 

Klub Obywutelskx, 511 E. Gta ul. w New Yorku |
-- zWOLUIB ---

WIELKIE MASOWE ZEBRANIE
na którym przemawiać będzie znany powszechnie

KOMISARZ ZDROWIA DR. R. COPELAND
który niedawno powróci! z Polski i przedstawi nam obecne stosunki w
Polsce - jak również przemawiać bedg pan Martin McCue, kongresman
David H. Knott, Mr. Mattews, Stanowy Senator L. Downing i wielu innych;
Zebranie to odbędzie sig w poniedziaiek 18go wrzenia, o godzinie B+)
wieczorem w Domu Narodowym, 19-23 St. Marke PI w New Yorku.

Wstęp woly. - Uprasza się Szan, Polonię o przybycie,
a dowiecie się bardzo wiele waśnych wiadomości z Polski. K

 

Komitet.
 

 

nych zobownąuń rządu Stanów
Zjedn. odnośnie nawiązania sto-
sunków dyplomatycznych Sta-
nów Zjedn. z Rosją, rząd bolsze-
wieki uważałby za niesprawiedli
we, Rząd bolszewicki w końcu
swojej noty proponuje rządowi
Stanów Zjedn. zwołanie wstęp
nej konferencji rosyjsko-ame-
rykańskije w St Zjedn., albo
w jednym z krajów, który może

później zostać wybróży na mw

- sce zjazdu,

 

 

| PROJEKT NOWE-

60 DODAJKU DO

KONSTYTUCJI

WASHINGTON, 16 września.
-Kongresman Johnson z Wa-
shongtonu wnlósł dzisiaj projekt
nowego dodatku do konstytucji
Stanów Zjedn., na mocy które-
go kongres miałby prawo uchwa
lać prawo ograniczenia, albo cał.
kowitego zakazu pracy zarobko-
wej dzieci i młodzieży poniżej
lat 18.

Z BOLSZEWICKIEJ OT-
CHŁANI

 

Upadek szkół w Eu]! sowiec-
kiej - nawój„żywej cerkwi"

RYGA, (Łotwa) 16 września.
--Szkoły. w Rosji pod rządami
bolszewików zostały zdemorali-
zowane | zdezorganizowane -
jak podają moskiewskie „Tzwie-
stiia", jeden z urzędowych orga.
nów rządu sowiedkiego.

Jest to pierwszy artykuł w
prasje sowieckiej, traktujący o
stosunkach w szkole rosyjskiej
pod rządami bolszewiekiemi i
przyznający, że rząd sowieckiej
Rosji szkoły publiczne ignoro-
wał
W artykule tym wyraźnie jest

stwierdzona niekopipetencja ko-
misarjatu oświaty.

„Szkoły zost zdezorganizo-
wane | upadły utek niedbal-
stwa" - pisze w „Tzwiestiach"
niejaki 8. Miskiewicz.

„Nauczyciele ~ Moskwie o-
mymują ten: płacę  robotni-
ków lasy, To zna-
czy, otrzymują po 25 miljonów
rubli miesięcznie (około 4 dol.)
i to zwykle z 2 lub 3-miesięc-
nem opóźnieniem. W dzisiej.
szych czasach nawet chłpoca do
posyłek nie można dostać w Mos
kwie za niższą płacę niż 40 mi-
Ijonów rubli miesięcznie.
„w tem leży przyczyna, że dzi

siaj seminarja i akademie stoją
pustkami.
„Na prowincji stosunki są o

wiele gorsze niż w Moskwie. -
Tam nauczyciele otrzymują tyl-
ko od 4 do 5 miljonów rubli mie
sięcznie a wypłaca im się. dopie-
ro teraz pensja, należąca za kwie
cień i maj".

Groźny pożar w New
Orleans

NEW ORLEANS, 16 wrze-
śnia. - Wielkie magazyny i
składy portowe na wielkiej prze
strzeni padły dzisiaj ofiarą groś
nego pożaru, który wyrządził
szkody na 5,000,000 dolarów.

ODWAŻNY ZŁODZIEJ

SOMMERSET, Pa., 16 wrze
śnia. - Złodziej który zakradł
się do kurnika farmera Schrock
w miejscowości Listie i skradł
kilkadziesiąt kurcząt zgubił przy
tej.okazji w kurniku 900 dol.
Na drugi dzień farmer poszu-

kując śladów #łodzieja znalazł

p wypełniony * pienią-
demi. Po powrocie do domu za-
stał list napisany przez złodzie-
ja, który prosił farmera o zwrot
zgubionych 900 dol. po otrące-
niu wartości skradzionych przez
niego kurcząt.

 

 

Wartość korony austrjac-
kiej znowu spadła o 20

procent

BUDAPESZT, 16 września.
-Kurs korony austrjackjej na
giełdził międzynarodowej zno-
wumię obniżył o 20 procent z po
wodu finansowej katastrofy w
dalszym cjągu zagrażającej Au-
strji. W Wiedniu ostatnio pła-
cono 100,000 koron
za dolara, -- ROW

 

 

 

 

Zwraca się o pomoc do

Dominjów i Aljantów

FRANCJA ODDALA

25,000 URZĘDNIKÓW

Chce zmniejszyć wydatki rządo-
we do możliwych granie

 

PARYŻ, 16 września. - Rząd
francuski postanowił w ciągu na
stępnych 6 miesięcy oddalić ze
służby 25,000 urzędników by
zmniejszyć wydatki rządowe do
ostatnich możliwych granic.

Pastor ojcem dziecka
pasierbicy
 

SIDNEY, Ohio, 16 września.
-Pastor L. W. Irvin został tu
aresztowany na skutek zeznań
jego dziesięcioletniej pasierbicy,
Elżbiety Ladd, która przed kil.
ku tygodniami powiła syna. Mło
da matka nie chciała wydać oj-
ca swego dziecka, zapewniając,
te o niczem nie wie. Ostatect-
nie przyznała się, że uwiódł ją
ojczym.
 

Oficerowie mcmleccy ma-
sowo opuszczają sze-

regi armji

BERLIN, 16 września. - Ar-
mji niemieckiej grozi dezorgani-
zacja z powodu masowych rezyg-
nacji oficerów, którzy ażeby u-
zyskać uwolnienie z armji za-
wiadamiaja ministerjum wojny,
że stali się bolszewikami. Rząd
niemiecki wdrożył w tej spra-
wie energiczne śledztwo i prze-
konał się, że oficerowie nie stali
się bolszewikami, ale monarchi-
stami, i dlatego nie chcą służyć
w armji republikańskiej, prag-
nge. się przygotować do przywró-
cenia monarchji. \

Japonja i bolszewicka Ro"
sja bliskie zgody

CHANG CHIN, (Mandźurja)
16 września. - Odbywająca się
tutaj konferencja bolszewicko-
japońska wynalazła podstawę
dla dalszego prowadzenia obrad,
które przez pewien czas" lutknę-
ly na martwym punkcię. Dele-
gaci japońscy otrzymali nowe
instrukcje, które delegatom kon
ferencji umożliwiły wynalezie-
nie wspólnej podstawy dalszych
obrad. Porozumienie rosyjsko-
japońskie jest bliższe jak kiedy.
kolwiek w ciągu ostatnich pię-
ciu lat.

 

ką cenę.

stamynopolai Dardanellow

KONSTANTYNOPOL, 16-go
września. - Tylko 5000 kobiet
i dzieci pozostało przy życiu z
60,000 uchodźców, którzy jesz.
cze przed trzema dniami byli w
Mudanie przed, zajęciem tego
portu przez wojska Kemala Mu-
stafa Paszy, jak donosi kapitan
Adams, dowódca amerykańskie.
go okrętu kontrtorpędowca. In-;

WASHINGTON, 16 września.
-Sekretarz pracy Davis odby-
wa ciągle konferencje z przed-
stawicielami organizacji urzędni
ków kolejowych by nie dopuścić
do strajku 300,000 urzędników 
 

KOLEJE MAJĄ ZAPROWADZIC 24-GODZINNY

DZIEN PRACY

PRACA BĘDZIE PRÓWADZONA NA 3 ZMIANY; PO

8 GODZIN KAŻDA
 

Wykwalifikowani robotnicy w całym kraju znajdą zajęcie

WASHINGTON, 16 września.
-Zarządy wszystkich linji kole-

jowych w kraju noszą się z za-

misrom zaprowadzenia 24 go-

dzinnego dnia pracy ze trzema

zmianami na dobę, by
nić szybko naprawę zepsutego
taboru kolejowego skutkiem bli
sko trzymiesięcznego strajku ro
botników w warsztatach kolejo-
wych.

Organizacje robotnicze są zda
nia, te wrazie wprowadzenia w

ju znajdą zajęcie a nawet okaże
się brak robotników, kładąc
przez to kres niedawnemu bez-
rociu w Stanach Zjedn.

ANGLIA KONCENTRUJE WOJ

SKA I FLOTĘ W ODPOWIEDZI

NA GROŻBĘ „ŚWIĘTEJ WOJNY"

Wspólna notaAljantów do Kemala baszy

KANADA DZISIAJ DECYDUJE CZY WEŻMIE UDZIAŁ

W OBRONIE DARDANELLóW

LONDYN, 16 września. - Anglja, w odpowiedzi na

groźby tureckie „świętej wojny", zadecydowała, że Dar-

danelle muszą być utrzymane w rękach Aljantów za wszel

Rząd angielski, koncentruje silne oddziały wojsk lą-

dowych i floty wojennej wzdłuż cieśniny Dardanelskiej.

Londyn zwrócił się do Dominjów o pomoc; niezależ»

nie zaś od tego do państw bałkańskich i aljantów.

Francja, Wielka Brytania i Włochy we wspólnej no-

cie ostrzegają Kemala baszę, że armie aljanckie zniweczą? +"

wszelkie próby turków, najazdu na strefę neutralną Kon-

OTTAWA Ont.; t6września. ==
nistrów na specjalnem posiedzeniu będzie dzisiaj decydo-
wać, o udzieleniu pomocy Anglji w odparciu wojsk Ke-
mala baszy na Konstantynopol.

LONDYN, 16 września. - Oddziały czołowe armji
Kemala baszy znjadują się prawem skrzydłem w odległo»
ści 55 mil od Konstantynopola.

1 60,000 UCHODZCOW W MUDANA POZO-

i STAŁO TYLKO 5 TYSIĘCY

 

 
ne wiadomości donoszą, że na w.
licach Mudania i na wybrzeży
portu walają się setki zwłok po-
mordowanych przez żołnierzy,
Na wodach portu , pływa _setki
zwłok osób, które rzuciły się w
głębie morskie woląc śmierć w
toni morskiej, aniżeli śmierć z
ręki krwiożerczych żołdaków tu
reckich.

 

RZĄD ST. ZJ. PRAGNIE NIE DOPUSCIC DO
STRAJKU URZĘDNIKÓWKOLEJOWYCH

kolejowych i obsługi stacyjnej,którzy zagrozili wyjciem nastrajk z powodu niedotrzymaniaumowy przez zarząd kolei Peti-na.
Argentyna chce dać Rosji 5

pożyczkę Fn t
BUENOS, Ayres, _(Argenty-na) 16 września. - Rzgd argen«tyfński zażądał od kongresu upo-watnienia do udzielenia sowice»kiej Rosji bezprocentowej po-

życzki w sumie 5 miljonów pe-
sów, motywując potrzebę tego:

wi

 

 

4
a

beznadziejną sytuacją w Rosji;/ |
Pożyczka ta spłaconaby była -
przez Rosję dopiero wtedy,
gdy warunki nato pozwolą.

DZSIAJ!

Będą przemawiać w Domu Narodowym ob. J. Z. Do=

datko i ob-ka Z. Dodatko, którzy przed kilku dniami przys ,
| jechali z Polski.

d

Ob-ka Dodatko wygłosi referat o sytuacji na kresach * |

wschodnich. - Początek o godzinie 8:30 wieczorem, -
Wstęp wolny. - Goście mile widziani. *

Za Dzielnicę 175 K. O, N.

J.

$
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, praktyki,

J wielkich, posiadających

Zbliżają się czasy ostateczne. Jeżdżą
' już ludzie na ognistych wozach, zgodnie
z przepowiedniami, są już znaki na nieble
i na ziemi - dość przyjrzeć się, ogłosze
niom elektrycznym w New Yorku, aby i te
przepowiedziane cuda, mające  towarzy
szyć końcowi świata na własne oglądać
oczy, wstają umarli .po dwudziestu ell;-
rech godzinach, dzigki masazowi serca nie
boszczykowego przez odważnego lekarza
dokonanemu, latają ludzie jako ptaki, głos

ludzki na olbrzymie odległości słychać, sły
szą uczeni przecie jak trawa rośnie. Zgoła
wszystko zgodnie z przepowiedniami.
Zwłaszcza, że mamy już, przepowiedzianą
równie jedną owczarnię pod jednym pa-
sterzem. .

Ktoby temu nie chciał wierzyć, nie-
chaj otworzy ostatni numer Przewodnika
Katolickiego i znajdzie tam artykuł ALE-

KSANDRA ŚWIĘTOCHOWSKIEGO, przy
wódcy ateistycznego ruchu w Polsce od lat |

11pięćdziesięciu!!!
Były wprawdzie już pewne zapowie-

dzi tego cudu. Rolę Jana Chrzciciela ode-
grał Niemojewski, inny bezbolznllf. bku'd
pliwie od czasu powstania Legjonówi Nie
podległości Polski cytowany przez wszyst
kie reakcyjne żywioły katolickie. . le

żeby wyklęty przez Kościół uroczyście
człowiek, którego wszystkie dzieła są na
indeksie papieskim, wszystek kierunek je-
go potępiony, sam za syna szatana uznany,

autor dzieł,. których nie można czytać ni-

komu bez wpadania w grzech śmiertelny,
żeby jednem słowem ALEKSANDER

ŚWIĘTOCHOWSKI został  współpracow-

nikiem Przewodnika Katolickiego, na to

trzeba rzeczywiście KONCA ŚWIATA.

Jest już jeden pasterz i jedna owczar-
nia. Połączyli się wszyscy z pod znaku wil-
ka w baraniej skórze. .

Jakiż to jest znak? Niechaj sam Swig-

tochowski własnymi słowami znak ten od:

słoni

     

1.
Artykuł Świętochowskiego, zamiesz

czony i podpisany całem nazwiskiem w

„Przewodniku Katolickim, bez w'skazéxjvkl,

aby byt przedrukiem, bo przecie . ksiądz

"katolicki nie popełniał by literackiej kra:

dzieży, i nie przedrukowałby cudzej wła-
sności, artykuł więc oczywiście na zamó-

wienie księże pisany, nosi tytuł: „Cham,

Megaloman i Sp.". Chamem nazywa pan

Świętochowski Witosa, za to, że jest chto:

pem, Megaloman to Piłsudski, niby, że jest

chory na manję wielkości, a spółka to mi-

nistrzy polscy. -.
Oto co pisze o Naczelniku ateusz w

organie katolickim: .
„Gdyby gazety doniosły, że pewna

ilość krawców postanowiła robić buty, a

pewna ilość filologów wykonywać pomiary
geometryczne, albo uznalibyśmy tę vig-
domość za zmyśloną albo tych przemien-
ców za warjatów. Tymczasem bez- zdz-i-

wienia i bez zgrozy dowiadujemy się, że

włościan lub pośledni literat został preze-
semministrów, a inżynier ministrem spraw

zagranicznych, że wogóle ludzie bez odp?-

wiedniego wykształcenia i doświadczenia

zajmują stanowiska decydujące o losach

narodu. Więc wszystkie szkoły, wszystkie

dzieła naukowe, wszystkie długoletnie
wszystkie nasze prace przygolo-

Wawcze, uzdatniające nas do ważnych 1:61

w społeczeństwie, są nic nie warte i nie-

potrzebne? Więc wystarczy fabrykowanie

specjalnych listów do pełnienia najtrud-

niejszych funkcji rządu? Więc my rzeczy-

wiście jesteśmy tak utalentowani, jak

rodacy Szczedryna, z których każdy, „jeśli

3raz widział nagą kobietę, może być natych

miast akuszerem?"Nie mówiąc o narodach
liczne zastępy

tałconych i doświadczonych polityków,
esi powołują do rządu najlepsze siły u-

mysłowe, a na jego czele stawiają człowie
ka z ogromną wiedzą, z nadzwyczajną ró-
wnowagą i mocą charakteru. Czyż my na-

wet próbujemy odszukać między sobą

Masaryka? Po co on nam, kiedy zwyczaj/
ny bydłopas lub groszorób może nami tak
rządzić, że nie schodzimy bez wawrzynów
z humorystycznych pism Europy. Dziś pro
sty Maciek lub kawiarniany mędrek, a ju-
tro polski Deak lub Cavour, dziś zwyczaj»
ny „cywil", a jutro generał. Gdzie jeszcze
dzieją się takie cudowne przemienienia?
Nigdzie tylko w naszej megalomanji, któ-
ra wkrótce będzie miała najsłuszniejsze
prawa służyć za nazwę całego państwa.

Pomysłowy i śmiały konspirator, któ-
ry zbadał i znakomicie zastosował wszyst-
kie sposoby spiskowania, zbiera podczas
wojny zbrojną drużynę, przyczepia się z
nią do wojska niemieckiego i zostaje wraz
z nig nie tyle jako dowódca, ile jako po-
lityk rozgromiony. Gdy mocarstwa za-
chodnie, przeciw którym walęzył, wyzwo-
lity Polskę, zgodziły się na to ('), ażeby

został Naczelnikiem Państwa polskie
Ego. Zdawałoby się, że ten omylny, ale
; szczęśliwy fortunat powinien być tylko
| skromnym i wdzięcznym pracownikiem
| dla dobra swego narodu. Tymczasem nie
stworzył i nie pomógł do stworzenia ani je-
dnej instytucji społecznej, ale za to w uro- |
czystych przemówieniach rzuca owinięty
retoryczną bawełną wykrzyku: „To ja z
moimi legjonami wskrzesiłem Polskę!"

Lew jest skromniejszy, bo chociaż na-
wet ludzie nazywają go królem zwierząt,
on sam sobie tego tytułu nie przyznaje".

Zważcie, że pisze to człowiek, który
przed laty trzydziestu walczył o przywilej

› tak zwanej arystokracji ducha, do której
się sam zaliczył. Chory jest z zazdrości, że
jego Świętochowskiego nawet na posła do
Sejmu nie wybrano, Ale zapomina, że gdy

› do Dumy rosyjskiej posłował, obalili go
| przy wyborach jego właśni dzisiejsi przy-
; jaciele, bogoojczyźniacy, oskarżając go o
| ateizm i żydowstwo.

Zapomniał o tem wszystkiem, Złączy›
(ła go z dawnymi przeciwnikami wspólna
nienawiść do wielkości, wspólne łotrow-
stwo duszy, zawiść dusz napuszonych, a
pustych. On to nazwał powstańców z 1863
roku „szkodliwymi warjatami". On.to prze
cież nazwał bojowców z roku 1906, strzel-
ców z 1908, legjonistów z 1914 roku
„PRZEKLĘTEM POKOLENIEM". I tego
pomniejszyciela wielkości spotkał zasłużo-
ny koniec w kloace zwanej Przewodnikiem
Katolickim. Wieczne mu TAM odpoczywa»
nie. Amen.

Bronisław D. Kułakowski.

Z CHWILI

BLOK MNIEJSZOŚCI NARODOWYCH
Blok mniejszości "narodowych w Polsce ogła-

sza komunikat stwierdzający, że w bloku repre-
są jące: mniej i narodowe:

białoruska, niemiecka, rosyjska, ukraińska i ży-
dowska. Blok ma mieć charakter czysto technicz-
ny na okres wybroczy, Komunikat zaznacza, iż
blok stoi bezwzględnie na stanowisku państwowem,
a następnie zaprzecza, jakoby istniało pewne tar-
cie wewnątrz bloku ze strony narodowości nie-
mierkiej. Do bloku należą też: socjalistyczna par.
tja robotnicza w Łodzi oraz socjal-demokratyczna
partja niemiecka w Bydgoszczy. Komunikat o-
świadcza, iż biuro prasowe bloku będzie informo-
wało ogół o składzie bloku i jego działalności.

+ + «
Poprzednie wiadomości donosiły, że blok

mniejszości narodowych na początku swego istnie.
nia przechodzi tarcia i niezgodę.

Niema zupełnej zgody w poszczególnych na-
rodowościach, Kłócą się z sobą żydzi,

ozerwani są na dzwona rosjanie, Wśród u-
kraińców rozwija się silna agitacja przeciw gło-
sowaniu wogóle, ale niema zbyt wielkiego powo-
dzenia.

  

DOWCIP BOLSZEWIKOW
Jak wiadomo, rząd Stanów Zjednoczonych wy-

raził chęć wzięcia udziału w odbudowie Rosji, ale
z warunkiem, że najpierw musi mieć prawo wy.
słania specjalnej komisji, która zbada dokładnie
stan finansowy sowietów.,

Na to rząd sowiecki odpowiedział w sposób
dość osobliwy. Mianowicie, zgadzając się w żasa-
dzię na komisję amerykańską, jednosześnie sta-
wia żądanie, aby mógł wysłać taką samą komisję
do Stanów Zjednoczonych.

Ciekawe, jak taką propozycję przyjmą amery-
kanie. Wyobraźmy sobie bolszewików w Ametyce
badających stan finansowy i kasowy Stanów Zje.
dnoczonych...

Bolszewicy czasami mają niezły humor i do-
welpy wisielca, Aby wylumaczyć swoje żądanie,
dowodzą, że to tylko chodzi o formalność, o za-
chowanie równości,

Zdaje się, że o co innego chodzi.
Za jednego dolara płacą w Rosji obecnie tylko

7 miljonów bolszewiekich rubli, Jest śle, nawet bar
dzo źle. Zezwalając na komisję amerykańską, so-
wiety wobec okłamywanego ludu rosyjskiego sta-
ną goli jak tureccy święci - jak bankruci.

Ażeby wrażenie to pokryć chcą oni mieć saty-
stakcję, żeby okłamywaneniu ludowi swemu rzec:
Patrzajcie, my nie byle kto, badamy czy Ameryka
man tyle pieniędzy - żeby dostąpiła zaszczytu u-
dzielenia nam pomocy!...
W teń sposób można jakoś znowu popłynąć

na wzburzonych falach, mydląc oczy Rosji i świa-
tu,

| Cała rzecz jednak w tym, że Ameryka na tak
| miłą propozycję drown odmowa.
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W „Dzienniku Ludowym" w

Chicago, czytamy:

„Dziennik Związkowy" podaje
przedruk z „Gońca Śląskiego",
w którym się powiada, że wła-
dze polskie zawarły umowę z li-
njami okrętowymi, w której za
strzeżono; że na każdym więk-
szym okręcie wiozącym emi»
grantów i immigrantów, jedzie
„na koszt państwa" mąż zaufa-
nia i opiekun wychodźców, któ-
ry ma czuwać nad ich podróżą.
„Głos śląski" podobno dodaje, że
z tej umowykorzystają „Iewico-
wcy", wysyłając tą tanią droga

ch agitatorów do
, ód wielu innych - czyta-
my - jechał w ten sposób zna-
Ty agitator socjalistyczny Pio-
trowski (żyd), a także jechała
:a protekcją pani prezydentowej
Ponikowskiej jej koletanka
szkolna Dr. Wyczółkowska", -
Wreszcie zapytuje, czy w ten

 

  

|sposób „na koszt państwa" od-
bywa podróż agitacyjną p. Mo-
raczewski.

Maleńkie sprostowanie.
Umowa, by na każdym okrę-

cie jechał konwojent „na koszt
państwa", byłaby _nonsensem.
Natomiast istnieje umowa, by
na polecenie rządu spółka okrę-
towa na własny koszt przewozi.
la tymi okrętami konwojentów.
Państwo za to nie płaci.

Oczywiście, przedstawicielom
rządu nie wolno w wyborze kon-
wojentów kierować się
nymi sympatjami, a więc każdy
socjalista ma takle samo prawo
ubiegać się o przejazd w chara»
kterze konwojenta, jak endek
czy klerykat. Tego nie pojmują
ci tylko, którzy właśnie chcieli»
by jechać darmo, nie przyjmu-
jąc związanych ox tym cigta-
rów. - Tyle co do zasadniczej
strony tej sprawy.

Ale wspomniano „znanego a-
giłatora socjalistycznego, Pio»
trowskiego (żyda). Nie wiemy,
o kim mowa. My znamy tylko
jednego socjalistycznego agitato-
ra, bylego współredaktora „Dz.
Ludowego", który - ku zmar.
twieniu Przyprawów, - nieste-
ty, żydem się nie urodził.
Tow. Zygmunt Piotrowski pr.

jechał do Polski linją okrętową
francuską, płacąc za bilet okrę-
towy gotówką, nie szukając ża-
dnego pośrednictwa władz kon-
sularnych czy innych władz pol.
skich. Jeżeli „zarzut" Dziennika

jązkowego odnosił się do tow.
Zygmunta Piotrowskiego, - to
stwierdzamy, że zachodzi pomy!
ka, jakkolwiek jesteśmy przeko
nani, że tow Piotrowski miałby
prawo ubiegać się o przejazd w
charakterze konwojenta i w ra-
zie otrzymania konwoju, wypel-
milby sumienne związane z tym
obowiązki.

Ciekawość co do biletu tow.
Moraczewskiego możemy także
zaspokoić. I tow.  Moraczewski
nie jechał w charakterze konwo
jenta. Za bilet okrętowy zapla-
til gotówką.

Najpyszniejszy jest zarzut, ja
koby , lewicowey" korzystali z
tych tanich przejazdów, bo... pa-
ni Ponikowgka wyrobiła |taki
przejazd swej przyjaciółce Dr.
Wyczółkowskiej. ___.

Znają tu na wychodźtwie Dr.
Wyczółkowską. Wiedzą wszys-
cy, że Dr. W. działalność swą
opierała niemal wyłącznie na po
parciu prawicy wychodźtwa.

Wreszcie - nie przebrzmiały
jeszcze echa „wojny o Korfan-
tego", w czasie której ten sam
Dziennik Związkowy, który dziś
panią Ponikowską pomawia o
„Jewicowość", dowodził w dłu.
gich i nudnych artykułach, że
Ponikowskiego obaliła lewica.

Jakże 'to więc jest?

Ponikowski jest chyba - nie
z „Jewicy", skoro go lewica oba-
Ia. A skoro nie jest z lewicy,
to dlaczego lewicą tma być mo-
ralnie odpowiedzialna za ten
czyn, ów czyn.... żony p. Poniko-
wskiego?...

Niechaj się nad rozwiązaniem
tej łamigłówki pobiedzi czytel-
nik Dziennika Związkowego. -
Nam ta sprawa najzupełniej o-
bojętna, zwłaszcza, że Dr. Wy-
czółkowska - jeśli istotnie je-
chała w charakterze konwojent
ki, o czym nie wiemy - była do
tego najzupełniej uprawniona -
gdyż jest uczejwa | sumienna,
czego rzecz oczywista, nie moż.
na powiedzieć 'o redaktorze Dz

 Związkowego." ,

i i zie z Aim

Na insynuację _„Dziennika
Związkowego" słusznie odpowie:
da „Dziennik Ludowy" i nale-
żałoby, aby każde przyzwoite
pismo zaznaczyło, że konwojen-
ci jeżeli jadą, to nie na koszt
państwa polskiego, a danej okrę
towej. linji.
Władze polskie, czy to tutaj,

czy w kraju mają prawo otrzy-
mywać przejazd dla takich kon-
wojentów i śmiesznem jest wo-
góle, gdy się podnosi kwestję.

Co do lewicowców, to tych w
rekordach linji okrętowych, by.
loby znaleźć bardzo trudno. -
Z Europy np. ani jeden
wiec nie przyjechał do Ameryki
w charakterze konwojenta, Na-
tomiast przyjechało setki księ-
ży z kraju, którzy absolutnie ża
dnego związku ze sprawami rzą
dowemi, ani emigracją nie mie-
I. „Nowy Świat" na ten temat
pisał w swoim czasie i po zebra-
nu odpowiednich materjałów o-
obno napisze.

NA MARGINESIE

Kampanja wyborcza na do-

 

bre się zaczęła i WPolsce „robi
się ruch".

Sto tysięcy rąk. sporzą›
dza listy, układa r&jestry i api-
suje tasiemcowo dl ie litanje
nazwisk tych, co mają prawo do
głosu. T), obywatelu, najspokoj.
niej śpisz, albo mniej spokojnie
oddajesz się pracy codziennej,
albo też zupełnie niespokojnie-
bo inaczej nie możesz - obli-
czas, na ile też dni starczy ci
pensji wrześniowej, jeżeli z sier
pniową, przy mniejszej drożyś-
nie, dociągnąłeś zaledwie do
20-go - a tam gdzieści spraw.
dzają, jak długo mieszkasz w da
nej miejscowości, badają, czyś
ne za młody, czyś nie popełnił
kryminalnego przestępstwa, -
czyś przypadkiem nie żołnierz,
nie dziecko, nie ryba, co to nie
mają głosu i dopiero wtedy wcią
gają cię na listę.
W Polsce „robi się ruch". Jak

grzyby po deszczu rodzą się par-
tje, tworzą się bloki, powstają
stronnictwa i znikają stronntet-
wa. Była enedcja i niema ende-
cji. Była luendecja i tej także
już niema, a na gruzach jej po-
wstał Chazjednar, Tak zbankru-
towany handlarz, mając kredyt
podkopany, opinję /zaszarganą,
sto protestów na głowie, wierzy-

 

lewico-

sad. Nie będziesz bratku próżno
wał 16 godzin na dobę, bo nas
będzie trzystu. Nie będziesz jeź-
dził na urlopy, bo nas będzie
trzystu. Ceny my będziemy usta
nawiać, a tobie wara .strajko-
wać, bo nas będzie trzystu. Bę-
dziesz harował, ale nie chorował,

Pod względem położenia jest
jednem z najpiękniejszych miast
na świecie. Znaczenie strategi«
czne i polityczne ma olbrzymie,
bo jest kluczem Europy do Azji.
Bosfor i Dardenelle są jedyną
drogą, która wiedzie z Czarnego
Morza na Śródziemne i Ocean.
 

bo z tych twoich Kas Chorych
i śladu już nie będzie, kiedy nas
będzie trzystu.
Wtedy nastąpi Odrodzenie Go

spodarcze Polski.
A tymczasem bierz głupi

sie, dolara i oddaj się
listę. )

Takie refleksje .przedwybor-
czę snuje Chazjednar, ufny w po
tęgę dolara, który on właśnie,
Chazjednar potężnym u nas u-
czynił.
Warszawa - „Robotnik".

Roman Boski.

Odpowiedzi Redakcji

Czytelnikowi A. K. z Brook»
lyna. - Konstantynopol i cały
szereg miast na brzegach Małej

=S. DEVITA-

| DOM BANKOWY
Pod kontrolę Stanu New York,
2108 First Ave. New York,

GWARANTUJEMY

1000 Pol. Mk. za 14c.
7143 Pol. Marek za $1.00
1000 Cz. S1. Kor. $32.80

Najtaniej Marki Polskie
Nie odkładaj na jutro: natych
miast kup i prześlij swoim do
Polski, albo słóż oszczędności
swoje w króju w dobrym 1 pew.

nym Banku
Piss po nasz
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Azjł założyli kupcy greccy ka- ”%?-ILE aha-uni
wał czasu przed erą chrześcijań- ań"- "Colas mae

piaxot
ską. rasa 10 ione Wresiais, ¢Pais
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ORDVNA 21 Pat, ao or , 31 B

potęgę, cały Balkan dzisiejszy i haier Me
Mała Azja zostały zawojowane Steam Pakact
przez rzymian. Podczas upadku Roys Mel , New Yore :68 Drostw,

117 W. Washington #1. ChicagoRzymu w wieku piątym po Chry no ofr An dbg e
word.stusie, pozostało oddzielne i wol

ne państwo bizantyńskie. -Kon-
stantynopol nazwany został By- z 7
zancjum, Państwo to odegrało i
wielką rolę - na Bliskim Wscho-
dzie. Dosięgło wysokiego stop-
nia kultury. Ale zmuszone było
ciągle toczyć walki, to z bułga-
rami, to z turkami i arabami, a
nawet słowianie zapuszczali się
aż pod mury nazywanego przez
nich Carogrodu. ; I

W wieku dwunastym podczas

pochodów krzyżowych, krzyżów |
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Ale koniec fmperjum bizatyń-

skiego nadszedł w roku 1453,

gdy sultan turków Seldżuków,

Mahomet II, po długiej i boha-

ferskiej obronie zdobył Byzan-

cjum, Zginął ostatni imperator

Konstantyn Paleolog, a od tego

czasu Byzancjum nazywa się u     o bi magi.
19
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86 Tyler Street, Newark, N. J. cieli na piętach, k ika na

karku i nóż na gardle, dla rato-

wania sytuacji, przez noc prze-

malowuje znak na imię... żony.

Wczoraj jeszcze czytałeś: Chci-

wobój Endecki, dzisiaj czytasz:

Cierpisława Endecka.

Aby handel szedł.

A handel pójdzie. Jako kapi-

tał zakładowy dla „przemalowa-

nej" firmy jadą już z Ameryki

dolary. Sam „chorąży Pana" i

samozwańczy król polski Igna-

cy I, je wiezie. Dolara za głos,

dolara za głos! Na dawniejszą

kiełbasę wyborczą nikt obecnie

nie poleci. „Młodzież klasycy

mu sig rzekła" i ład

gotówkę, ądubn] walucie nad
klasyczną kiełbasę, i
że do wyrobów masarskich czy
innych „Odrodzenia  Gospodar-
czego" zbytniego zaufania żywić
nie można.
Chazjednar oblicza, że kapitał

wyłożony na wybory, nie jest
jakby to niejeden sądził, kapita-
lem straconym. Tak mogą są-
dzić tylko naiwni! W
stości zaś kapitał ulokowany w

wyborach przy „pomyślnym" wy
niku znakomicie procentuje. -
Jest to „interes" tak dobry, jak
lichwa szmugiel i pasek, a wła-
ściwie wybory z wynikiem po
myśli Chasjednaru -dadzą lich.
wę, szmugiel i pasek, sle już zu.
pełnie bezkarne, usankcjonowa«
ne i ulegalizowane.
- Nic to - myśli sobie Cha-

zjednar - że ty, głupi Głosie,
weźmiesz teraz odemnie dolara.
Oddej tylko kartkę na listę na-
szę, tak, abyśmy weszli do Sej-
mu w liczbie, no, powi »
trzystu, - więcej nie potrzeba,
jesteśmy skromni ludzie, & pé-
źniej my z tobą pogadamy. Za-
placisz ty, głupi Głosie, za każ-
dy nasz cent na wybory wyłożo-
ny. Będziesz płakał i płacii! Ze-
chcesz nas skarżyć za lichwę?-
Nie będzie przed kim. Nie be-
dzie urzędu walki z lichwą, bo
nas będzie trzystu. Nasze będą
urzędy, nasze będą władze, na-
sza będzie administracja, .nas!
ministrowie. masz rząd i nasz 
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Największa Polska Agencja w Ameryce €
 

Agencja Kart Okrętowych Stow. Mechaników Pol.
224 East 57th Street., - New York, N. Y,

SPRZEDAJEMY KARTY OKRĘTOWE NA NAJLEPSZE LiNJE, |WYBIERAJĄC NAJSZYBSZE OKRĘTY
nw.-mn.»:mmummnmm-ummJ

PRZESYŁKA PIENIĘDZY. - Szyka i gwi towana przesyłka litnb'l

dzy w markach polskieh | dolarach, do Polski | Innych krajów. |

 

Pieniądze przes nas wysłane są doręczane w 3-4 tygódniach. -- Wysy. |

łamy pieniędze w markach polskich po najniższym kursie, oraz czekami, |
które wypłacone są w Warszawie w dolarach amerykańskich. -- Pracéy.

tamy pieniędze telegrafieznte.
|

| przez nasze bluro pieniądze i są zupełnie z obsługi naszej

 

sigce polsków z Ameryki przesyła

zadowoleni. !

Sprowadzamy krewnych z Polski i wyrabiamy potrzebne dokumenty. |

|   Zalatwiamy wszelk rawy notarJaine, -
paszportów. - Udzielamy bezpłatnie informacj

my w otrzymaniu
- Mamy wygodny

dom w New Yorku z czystemi | wygodnemi pokojami dla przejezdnych. W
Jutalt kio ma zamiar wyjechać do Polski, nioeh alg sglont

to nie s wa iadlkie iWyka uryna |
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Tel.: Plama sees.
DR. JULIUS MUSCOTT
DENTYSTA.CHIRURG

720 Lexington Ave., róg 58 ul. N. V.
Nowoczesna dentystyka. Umiarko
wane ceny. Egramtnacja darmo.

Mówię po polska 
 

Baczność Polacy!
KRYMINALNE -BIURO

DETEKTYWSKIE
Jeżeli Was kto okradi, oszukał
Eurax". Jeżeli macie nie

he się dow maiżoństwie,

William Lazarek

133 Second Avenue

POLSKI DETEKTYW
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(Ciąg dalszy)

W tej kobiecie siedzi szatan... i... ona
siłaczka, ale ja jestem tytanem. Męczymy
się oboje. Rozmawialiśmy w dalszym cią:
gu, zwracałem się stale do jednego tematu,
fliozofujac, stawiając wnioski wręcz prze-
ciwnie jej zapatrywaniom. Z przerażeniem
wewnętrznem czułem, że nie zwalczę tej
kobiety, a także, że ruńie moja teorja o
kobietach wogóle, oparta na osobistej prak
tyce. Więc jednakże nie wszystkie można
wziąć, choć się najsilniej pragnie?... -Na
moje filozofje i debaty w celu przekona:
nia jej odpowiadała stale: - nie!

Żoną moją nie zostanie, gdyż jestem
Anglikiem, a ona Polską, nie mieszkałaby
ze mną, w Angli, gdyż jej obowiązek -
żyć i pracować na ziemi polskiej. Nie zer-
wie tych

|

patrjotycznych

|

praw, jakkol-
wiek rozumie, że są to przestarzałe pęta i
że jej w nich ciasno. Dalej, ja jestem dla
niej „za wysoką partją", ona_zaś peni swo-

je szlachectwo, ale nie przywiązuje do tego

zbyt wielkiej wagi, potrafiłaby zawsze
zejść niżej whierarji społecznej, byle umy
słem się nie różnić, ale „sięgnąć wyże7

przeszkadza jej duma. Ja mam to nieszc2¢-

ście, że ona mnie uważa, w swem przeko-

naniu, za osobnika z „wyższej sfery". I ta

zapora jest nie do przebycia. Dalej - ko-

chanką moją nie zostanie, to już prawda

bez komentarzy, zresztą o to jej nie ataku-
ję nigdy. Bo przedewszystkiem za dobrze
znam kobiety, by wiedzieć, czego się po

której można spodziewać, ją zaś nazbyt.

kocham i czczę
Wszystkie jej psychologje, etyki, ana-

lizy szczerzą* do mnie zęby, naigrawają

się z daremnych wysiłków pokonania tych
potworów. Zaczynam„również ironizować,

lale z tego, czego od niej nie żądam. Kie-
ruje mną gniew. .
- To nie etyka panią broni, lecz ata-

wistyczny zabobon tradycji, nie moralna
cnota, lecz brak zupełny zmysłowości w
pani krwi. Nie rozumiem, jak może obejść

 

| sig bez niej taki temperament. Bo ja rozni-
czkuję te dwa pojęcia: zmysły i tempera-
ment, pierwszego w pani brak absolutnie,
drugim - wre, pani cała.
- Skąd pan wie? - spytała.
- Znam się na tem i obserwuję panią

badawczo. Och no, pani ma płonący mózg
 

BEZ POSADY!

Uczniowie nas dzib pracują i
są szosęśliwi, gdyż nauczyli się fachu
i zarabiają dziś od 25 do 50 golarów

nlowo.
typed SZKOŁA NASZA
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palną głowę, w pani kipi, burzy się, w
pani krwi są skarby nieocenione, tylko do
tego sezamu brak impulsu zmysłów, któ-
reby go otworzyły.
- Och, jak pan się myli - rzekła

smutno. - Mówi pan tak, ponieważ nie
wierzy w etykę kobiet naprawdę uczci-
wych, a także w obowiązek, Dla pana to
martwe słowo, dla mnie bardzo ważne.

-- Pomimo tych wszelkich cerberów,
strzegących panią, jesteś z sobą w rozter-
ce, tęsknisz za tem, co sama od siebie od:
suwasz. D

Nie zaprzeczyła. Ponsowa krasa roz-
lala sig po jej twarzy: Ja przeczyłem w my
śli samemu sobie» .
- To nie brak zmysłów, bo i one są

-to rzeczywiście brabarzyńska etyka.
Bądź mi taką, pozostań taką dla mnie.

Na stole obok stało już od kilku mi-
nut duże zamknięte pudełko. Podszedłem
z niem do jej krzesła, otworzyłem i zaczer:
pnąwszy pełną garść białych |tuberoz, i
krwistych, drobnych różyczek, sy-
pać na nią kaskadę kwiecia, Wstrząsnęła
się, podniosła na mnie oczy. Łzawo Iśniły
jej zielono-złotawe źrenice, wargi łaknęły,
twarz -mienił saię kolorem tych róż i tu
beroz. Stałem poza jej krzesłem, nieco z
boku, obsypując ją wonnym aksamitnym
gradem, pochylałem się ku niej coraz ni-
żej. Ramiona moje ogarniały ją prawie bez
wiednie, zaciskane ogroniem 

 

 ragnienia.

" 19717

Jej głowa półodchylona i twarz wzniesio-
na ku mnie pałały ogniem; czułem jej żar
- burzył we mnie wszystkie władze.
Przymknięte powieki jej drżały ciemną
rzęs, wachlowały nozdrza. Usta roztuli-
ły się i wołały moich ust. Była moją i dla
mnie. Jeszcze moment, jeszcze sekunda...
Elly...

Szarpnęło mną, pochyliłem się gwał
townie, już miałem ją zamknąć obręczą
swych ramion, gdy zerwała się nagle, wy
mkaęła. Stojąc zadyszana podnielą, ale
już władająca sobą, dumna, wyprostowa-
na - wskazała mi moje krzesło ruchem sta
nowczym, pełnym wymowy, rozkazując i
przepraszając zarazem oczami.

Patrzyłem na nią przez chwilę z pod
zsuniętych brwi. Co było w mej twarzy,
nie wiem, ona zatrzepotała powiekami, spu
ściła oczy, wionął jej szept.
- Demon!...
Patrząc tak na nią, zaczynałem bać się

samego siebie, wolno odszedłem do okna,
dla uspokojenia burzy wewnętrznej zapa
liłem cygaro. Długi czas trwała cisza. Sta-
wała się zbyt ciężką. Wtem ał jej

„NOWY ŚWIAT" Poniedziałek, 18-g0 września (Monday, Sept. 18th) 1922 __:

WYKAZ OFIAR

złożonych w kolumnie Gen, Rzeczypospolitej Polskiej
w New Yorku za miesiąc sierpień 1922 r. i
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w. Polsce

Razem

Zebrane na obchodzie c-o And. J. Szutran, 66 E. Main St.,
Fall River, Mass., na szkołę zawodową w Kaliszu ....

Komitet Pomocy dla Pol. Czerw. Krzyża w New Yorku, 19
St. Marks Pl., New York City, na Polski Czer. Krzyż

Polonja z Lowell, Mass., na szkolnictwo w Polsce
Józef Peretko, 23 Broome St., Newark, N. J. na sieroty

Liga Kobiet Oddz. TV c-o p. Łyczkowski, 754 So. 16th St., -
Newark, N. J., na sieroty na G. Śląsku ... .

Tow. Św. Michała Arch. c-o A. Detmer, 136 Ludlow St.
Stamford, Conn. - na biednych studentów „Auxi-

$10.00

17.30

150.00
37.68

5.00

25.00 
 

$224.93
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szept.

Wotata mnie:
- Służę pani.
Sam się zdziwiłem, taki był suchy ton

mego głosu. Sztywnym krokiem zbliżyłem
się i znowu byłem przy niej. -Układała
kwiaty w pudełku; pozbierała je widać z |
dywanu podczas naszego milczenia. Wyda
to mi się, że układa je machinalnie. Patrzy
łem na nią. Mocno różowa, zakłopotana z
oczami uparcie utkwionemi w kwiatach
rzekła miękko:
- Odprowadzi mię pan do kasyna.

Prawda?
- Dopiero szósta, do ósmej dwie go

dziny.
- To nic, już pojedziemy.
- Dlaczego pani ucieka?... taka jedy-

na chwila, jak dzisiejsza, może nie prędko
powrócić.

Mówiłem szczerze, zgnębiony myślą,
że ona odejdzie. Wyczuła to zapewne w
moim głosie już nie suchym, lecz niemal
pieszczotliwym.

Zawahała się i rzekła, nie patrząc na
mnie:

- Trzeba się o to starać.
- 0 co?...
- By takie chwile nie wracały.
- A jednak... czy paniim nic nie przy

znaje?
- Owszem - siłę, która osłabia. Czu

ję, że słabnę i dlatego się boję.
Widząc, że posungłem się ku niej u

pojony narkotykiem jej słów - rzekła
śpiesznie z niepokojem:
- Proszę mi podać żakiet.
Spełniłem jej rozkaz. Wkładając na

nią okrycie, stałem z boku, bardzo blisko,
otocrylem ją kręgiem ramion więcej niż
było potrzeba. Walczyłem resztkami sił.
Ona odczuła, spojrzała na mnie i nagle
zbladła. Zacisnąłem ramię dokoła jej dro-
giej postaci. Nie panowałem nad sobą.
Drzała, jak puch bialy na wietrze i sama
zapewno nie wiedząc o tem kłoniła się ku
mnie rozkosznie. Mój wzrok już hypnoty-
zował ją, stała się bierną, nie - była pra-
gnącą, a jam ją zniewalał...

Krótka sekunda strasznego przeczu-
cia rozkoszy; głowa jej na mojem ramie
niu, rzęsy opadły, usta rozchylone łakną
-czekają moich ust. Jeszcze... chwila okru
tna, bolesna w oczekiwaniu... Już.. czuję
ciepło jej ustek.

Dosięgnąłem je i posiadłem. Cud się
spełnił. Wybuchnął w nas szał i opętał
świadomość. Bezpamiętnie spijałem krew
wrzącą z jej ust rozpłomienionych, cisną:
łem je władczo z żarłoczną żądzą igłodem,
z uczuciem bezbrzeźnie upoistem w roz-
koszy. Ona moją, nareszcie moją! Szał
wzrastał do takiej potęgi, że stawał się o-
błędem.

Ocknąłem się... Co to?... Jestem u sie-
bie? Ciemno... Nie, jasno, ale noc. Jestem
sam. Wszystko znikło, ona i mój szał. Prze
demną na dywanie pasma księżycowe mi-

gocą.
Co to jest?...
Ach, siedzę w głębokiem fotelu opar-

ty r;:a dłoni. Więc marzyłem tak plastyez
nie?...

Tak. Z muzeum przyjechaliśmy tu au-
tem. Nie chciała wejść do mego pokoju,
cofnęła sig w ostatniej chwili. Podwieczo-
rek na werandzie i nasza rozmowa, auten
tycznie powtórzona w halucynacji, potem
pojechaliśmy do kasyna. Nic więcej.

Więc teraz... marzyłem? ~Ja marzy
łem?... Och no, to coś nadzwyczajnego. Bo
to było marzenie, to nie sen. Nie spałem
napewno.

(Ciąg dalszy nastąpi).

 

KOMUNIKAT No. 26

W miejsce wielkich haseł,
czynów i cudów, nadszedł okres
spokojnej pracy, na lat dziesią-
tki obliczonej, koło budowy no-
wej -Rzeczypospolitej. Polska
musi złożyć przed światem egze
min z nowej państwowej gospo-
darki, tem trudniejszy, że trze-

| ba nadrobić czasy niewoli, zni.
szczenie długoletniej wojny, aby
dorównać starym państwom i
stworzyć własną silną organiza-
cję państwową. Rzeczpospolita
Polska jako państwo nowo-po-
wstałe musi sobie również zdoby
wać prawo obywatelstwa na po-
lu -ekonomicznem. _Wewnątrz
więc kraju rośnie lad i
dek, podnoszą się zgliszcza, mno
żą się warsztaty i fabryki, zwię-
ksza się wywóz zagranicę, gdyż
Polska to nietylko potężne pań-
stwo, ale kraj o niewyczerpa-
nych bogactwach naturalnych.

Rzeczpospolita Polska jednak
jest państwem, które niedawno
weszło znowu do rodziny nie-
podległych państw i narodów
musi więc z własnej inicjatywy
informować zagranicę o postę-
pach pracy organizacyjnej we-
wnętrz kraju i widokach nawią-
zania stosunków handlowych z
innymi państwami. Tylko wza-
jemna znajomość przyczynia się

» do usunięcia nieufności _wzglę-
dnie nawiązania coraz żywszych
stosunków bandlowych a za nie-
mi węzłów przyjaźni. Jest -to
sprawa szczególnej doniosłości,
zwłaszcza w stosunkach pomię-
dzy Polską a Ameryką.

Pojawiające się w prasie ame-
rykańskief wiadomości o Polsce
są bardzo nieliczne, zazwyczaj
dorywcze i powierzchowne a czę
sto nawet i tendencyjnie błędne
W tych warunkach wydawany
przez Polsko-Amerykańską Izbę
dla Handlu i Przemysłu w New
Yorku (953-3rd Ave.) spełnia
b. doniosłą rolę troskliwego i po-
ważnego informatora prasy ame
rykańskiej i sfer finansowo-han
dlowych o stosunkach gospodar-
czych, kulturalnych i politycz»
nych w Polsce. Redagowany b.
starannie przez autorów amery-
kańskich znających Polskę i si.
ły polskie, oraz opracowany tro-
skliwie tak pod względem treści,
ijustracji jak i formy zewnętrz-
nej „Poland" jest źródłem pier.
wszorzędnej interesującej infor.
macji o Polsce.

 

 

zyku angielskim opartej na ma-
terjałach nadchodzących z Pol.
ski, „Poland" obejmuje mniej-
szy dzial w języku polskim, w
którym porusza najważniejsze
zagadnienia z życia gospodarcze
go w Ameryce. Zdaniem Kon-
sulatu Generalnego miesięcznik
ten powinien znaleść jak naj.
większe zainteresowanie i życzli
we poparcie zarówno wśród ame-
rykanów jak i polaków. Zwła-

| szcza szczególną troską doświad
czonej polonji w Ameryce po-
winno być jaknajszersze propa-
gowanie tego miesięcznika zaró-
wno wśród dostępnych sfer ame
rykańskich, a więc klubach, czy-
telniach, bibliotekach i t. p. jak
i wóród więcej wyszkolonych
warstw wychodźtwa polskiego

| Miesięcznikiem „Poland" powinni
| zainteresować się wszyscy, któ-
| rzy po powrocie do Polski mają
zamiar poświęcić się pracy na

| polu handlu i przemysłu.
| Zachęcając do prenumeraty
jmiesięcznikn „Poland", Konsu-
lat Generalny pragnie zwrócić

| uwagę na istnienie tego wyda-
wnictwa, jego wartość oraz po-

i

 

Oprócz wyborowej treści w ję |

 

trzebę obywatelskiej współpra-
cy przez rozpowszechnianie pis.
ma mającego dla sprawy pol.
skiej doniosłe znaczenie. Nie
jest to ofiarność, gdyż do kupna
magazynów jesteśmy przyzwy›
czajeni, jest to korzystanie z do
brego źródła informacji o Pol-
sce, zwłaszcza że prenumerata
nie jest wysoka, bo wynosi $2.00
rocznie a opłata za pojedyńczy
numer 25 ct.

Konsulat Generalny
Rzeczypospolitej Polskiej

w. Nowym Yorku.

RÓŻNE

Kara za sprzyjanie
strajkierom
---

ROCHESTER, N. Y., 14 wrze
śnia. - Kolej „Erie" przeniosła
swój zarząd prowincjonalny z
miasta Hornell, N. Y. do Buffa-
lo, za karę że ludność miasta
sprzyjała strajkierom kolejo-
wym. Rozporządzeniem zostało
dotkniętych około 400 urzedni-
ków. Czy także warsztaty kole-
jowe zatrudniające około 300 ro
botników zostaną także przenie.
sione, dotychczas nie stwierdzo-
no.

 

 

SMYRNA, 15 września. - „Nie
chcemy wojny z aliantami, ale
za wszelką cenę musimy mieć

K pol _powiedział Ke-
mal Mustafa Pasza w wywiadzie
z korespondentem prasy europej
skiej zapytany odnośnie przy.
szłości Konstantynopola. Zqda-
nia Turcji są niezmienione -
nie domagamy się zwrotu Ara-
bji, Syrji i Mezopotamji, .ale

 

Stromau

Wschodnia Tracja musi wrétié |
do Turcji, jak również Konstan-
tynopol, siedziba Kalifa, głowy
świata muzutmańskiego.

kk k

! PARYŻ, 15 września. - Mar.
| szałek Franchet d'Esperey, uwa-
im, że położenie na Bliskim
Wschodzie Jest niezwykle. groś»
ne, Tylko 800-yardowa szerokość
Bosforu nie będzie przeszkodą

| dla wojsk tureckich dla zajęcia
Konstantynopola, co będzie po-
czątkiem nowej zawieruchy
światowej.
 

iNiemcy zapłacą francuzom
długi przedwojenne
 

BERLIN, 14 września.-Rząd
i fran

cuski że w dniu 18 września
prześle 500,000 funtów szterline
gów jaką zaliczkę na zapłatę
przedwojennych ',długów należ
nych ob. francuskim od kupców
niemieckich.
 

Ostatnie życzenie.

Dyrektor więzienia do skaza-
nego na śmierć mordercy:
masz jeszcze jakie życzenie?
Delikwent: Ależ panie dyreke

torze, ja mogę poczekać.

 

    

 
   --

wych celem
a

ra na Nowy Swiat.

graniczona tylko do 144

wyczerpaniu zapasu.

-__ DARMO!

14-KARATOWE ZŁOTE PIÓRO

ATRAMENTOWE

Nabyliśmy od fabrykanta 144 piór atramento-

rozdania zupełnie darmo, tym którzy
nowego r p

Z poprzedniej oferty „Słownika Wyrazów

Obcych" skorzystało przeszło 400 osób.

Oferta ta jest nie mniej wartościowa, lecz o-

takich piór po cenie zniżonej otrzymać nie może»

my. Oferta ta będzie trwała prawdopodobnie tylkó

przez dwa tygodnie, zwłaszcza że każde z dzieci

szkolnych pragnie mieć pióro atramentowe.

To też kto chce otrzymać to pióro musisię po-

spieszyć, aby nadesłać zamówienie przed wyczer-

paniem zapasu. Od jednej osoby przyjmujemy tyl-

ko jedno zamówienie. Z oferty tej fachowi agenci

korzystać nie mogą. Zastrzegamy prawo unieważ-
nienia oferty w razie otrzymania zamówienia po

Zamówienie przysyłać należy za pomocą po-

niżej umieszeronero kuponu:

ato-

osób, dlatego, że więcej!

 

F.

ul. ...

miasto

adres:

 

NOWY ŚWIAT, 24 Union Square, New York, N. Y,
Niniejszem załączam $6.00 na prenumeratę roczną dia

 

i proszę przysłać mi zupełnie darmo pióro atramentowe. Mój
&

 

   

  
   

 

 

 

    



 

  

  

.... Dzisiaj - Lamberta.

_ ne są do załatwienia.

'prawdopodobnie robqtnik okrę-

-ngla ducha.

 

  

Dzisiaj - pogoda

ZAWIADOMIENIE

Oddział 34 „Potęga" Zw. Soc.
Pol. rozpoczyna szkołę języka
polskiego w poniedziałek, 18-50
września 1922 roku. Wszystkich
uczęszczających do szkoły uprać
sza się o przybycie o godzinie Sef
wieczór,

Mikusiński, sekt.

POLSKA SZKOŁA TECHNI-

pasera

Niitika w Polskiej Szkole Tech
niczkiej: rózpoczyna się w ponie-
działek 18go września, w lokalu
Public School Nr. 19 przy 14 ul.
pomiędzy 1 i 2 Ave. na trzeciem
piętrze, pokój 310.

Lekcjeodbywają się od
do 9:30. Przedmioty jel
Arytmetyka początkowa, Angiel
ski, Rysunki, Matematyka, Pol.
ski itd.

7:80

Z LIGI KOBIET

Zwyczajne posiedzenie Ligi
Kobiet odbędzie się we środę 21
września o godz. 8-ej wiecz. w
domu Narodowym.  Członkinie
proszone są o punktualne przy-
bycie gdyż sprawy bardzo wat-

Sekretarka.
Ob. Jastrzębowi niniejszem

składamy serdeczne podziękowa
hie za $1. ofiarowanego Lidze
Kobiet dla biednych dzieci.

ZNOWU OFIARY ALKOHOLU

DRZEWNEGO
 

Czterdziestoletni

-

mężczyzna,

towy krzyknął przeraźliwym gło

sem:

-

„Oślepłem!" i runął na

ziemię.

-

Nim pogotovlvig ratun-

kowe przybyło na miejsce Wy-

padku, bezimienna ofiara wyzlo

- 35 letni kucharz W. Williams

który przed kilku dniami oślepł

rmart wczoraj w"szpitalu. Po

obdukcji zwłok stwierdzono IŻ

oślepnięcie i śmierć nastąpiły

wskutek alkoholu drzewnego.

Kupiec chicagoski przebywa

jący przejściowo w New Yorku

stracił częściowo wzrok wskutek

alkoholu drzewnego. Udał Się

do prokuratora i detektywowi

wskazał miejsce gdzie wódkę ku

pił.

-

Aresztowano Alberta Ad-

dobbe pn. 339 Hudson Ave. W

Brooklynie.
nata

Ajenci probibicyjni skonfis-ka

wali trunki wyskokowe znalezio-

ne w restauracji Morus. pn. 155

Blecker St. a prledstawxafą war

tość 5000 dol.
"*_„<

OFIARA GŁUPOTY

b dobSzef Palet, 20,

niiztuci jedno oko wskutek wy !

bryków uliczników, którzy paty:

kami strącali przechodniom Pan-

pelusze stomiane.

.

Palef mud}:

je się obecnie w Bellevue Hospi-

TAJEMNICA AFRYKI NOWO-

JORSKIEJ

 

Kolonię negrów nazyw8J4 A-

fryką nowojorską. Przedwczo-

raj znaleziono na dachu 5 pie-

trawego domu Przy 59

|

ulicy

dwuch „białycb". którzy

w okrutny sposób zostali zamor-

dow&ii." Policja poszukuje Pi¢-

knej mulatki i dwuch murzy-

nów, których Posądza o zamor

dowanie obu ofiar. Ofiarami 88:

broker ubezpieczeniowy L. Rot-

stein, który miał biuro w hqtelu

Union Square. Drugiej aim-y

nie rozpoznano, znaleziono ją na

dachu pobliskiego domu.

Dotychczas niewindqlno czy

@baj na dachach zostali zamor:

czy też tam przeniesieni

zostali już bez: życia.

 

987,780 dzieci zapisało się 0-

becnie do szkół w New Yorku.

 

36,578,164,41.

_

dol.

_

wpłynęło

wczoraj do urzędu podatkowego

jako trzecia rata podatków. Je-

den obywatel: nadesiał - centa.

 

Charles Pardy skazany został

na $50 grzywny za to że do spa-

 

~€notliwa Zuzanna -

W okolicy New Yorku w naj-
bliższym czasie polonja będzie
mogła podziwiać i ocenić wysiłki
Teatru Polskiego z New Yorku
- piękną melodyjną operetkę w
3-ch aktach; udział bierze 20 o-
sób z pośród najwybitniejszych
sil artystycznych.
Dyrekcja i kierunek spoczywa

w ręku znanych artystów śpie-
waków z Polski. z

P. Wandyczowa i Wł, Ochrymo
wicz znani są powszechnie ze
swych wieczorów rozmaitości.
Obecnie zespolili wszystkich ar.
tystów i stworzyli pierwszorzę-
dny przybytek sztuki w New
Yorku.

Polonja oceni i tłumnie pospie
szy na przedstawienia Teatru
Polskiego.

Czytajcie gazety i anonse!

onika _miejscowa

 

ZAWIADOMIENIE

Oddział „Pod Jeden Sztandar"
Zw. Soc. Polskich odbywa swe
posiedzenia w każdą pierwszą
środę miesiąca administracyjne,
a w każdą trzecią środę -dysku-
syjne.
W środę, dnia 20-go września

jest posiedzenie dyskusyjne, na
które -zapraszam -wszystkich
członków i sympatyków na go-
dzinę 8-mą wieczorem. Obecność
wszystkich członków jest konie-
czna z powodu że mgmy ważne
sprawy do załatwienia.
Za Oddział „Pod Jeden Sztan-

dar" No. 32:
Józef Kut.

Z KLUBU OBYWATEL-
SKIEGO '

Na mocy uchwały członków
Klubu Obywatelskiego, zatwier-
dzonej prawem konstytucji, po-
stanowiono _zorganizować _od-
(ział (Klub) kobiet przy istnie-
jącym już Klubie męskim pod
adresem 511 E. 6-ta ulica, N. Y.

Myśl ta uchwalona znalazła o-
gone uznanie i drogą tą zwra-
cemy się- do pań: polskich, któ-
rym cele Klubu, jak niemniej
honor imienia polskiego leży na
sercu poprzeć tą wzniosłą myśl
Niechaj te polki które dały tak
liczne dowody męstwa i miłości
Ojczyzny w walce o wolność jej,
- znajdą liczne zastępczynie w
celach wzniosłych i w poparciu
ideałów polskich tu na obczy-
śnie, licznie wstępując do Klubu
Polek.

Nie mniej bardzo ważną kwe-
stjg, która -tak -żywo -zajmuje
Klub Obywatelski, jest dawno o-
tworzona szkoła języka angiel
skiego pod protektoratem „Board
of Education".

Szkoła ta ma na celu, nie tyl-
ko dania możności licznej polo-
nji wyuczenia się języka te-
goż kraju, lecz także zapoznania
się z prawem konstytucji, wy-
borami i wszelkiemi ustawami
[Stanów Zjednoczonych.
Rodacy i Rodaczki! By szerzej

wyjaśnić działania naszego Klu-
bu zwolujemy Wielkie Masowe
Zebranie 18 września t. j. w po-
niedziałek wieczór w Domu Na-
rodowym Polskim przy 19-28
St. Marks PI. w New Yorku:
Znany powszechnie Komisarz

Zdrowia Dr. R: Copeland który
dopiero powrócił z Polski wygło-
si mowę o obecnej sytuacji w
Polsce, jak również wygłosi mo-
wę p. Martin Mc Cue, kongres-
man Dawid H. Knott, Mrs. Mat-
tiwes, stanowy senator I. Dow.
ning i wielu innych. Na zebra-
niu tem będą omawiane bardzo
ważne sprawy.. Wstęp wolny.

Otrzymaliśmy wiadomość te-
lefoniczną od p. Geo G. Winte-
ra, 409 E. 87 ulica, it przyje-
chał właśnie z Polski, gdzie spo
tkał chorą siostrę pani K. Kar-
pińskiej byłej dyrektorki D. P.
R. (adresy: 623 Court St., póź-
niej 24 Canal St.). Wobec tego,
iż pani Karpińska pod podanym
adresem nie mieszka, p. G. Win-
ter przez łamy „Nowego Świa-
ta" poszukuje jej celem donie-
sienia jej szczegółów o stanie
jej siostry w Polsce.

Szan. obywatele prosiłbym o
odszukanie Władysława |Drap-
czaka, urodzonego w Galicji, po
wiat Złoczów, mieszkał w New
Yorku przez 16 lat, teraz wy.
prowadził przez 16 lat, teraz wy
się obecnie znajduje. Ja przyje-
chałem z kraju 25 lipca b. r. i
przywiozłem listy i fotografje
dla Władysława Drapaczaka od
jego ojca i matki i prosiłbym a-
żeby on sam się zgłosił do mnie.
F iszek Pokutycki, 168 -
26 St., South Brooklyn, N. Y.

Szanowna Redakcjo!
Niżej podpisana prosi Szan.

Redakcję o odszukanie Marty
Góreckiej, zamieszkałej na Mi-
chigan Ave 1468. Chicago, mąż
jej jest z zawodu

   

MARSZRUTA

posła Andr‘uk Moraczewskiego

W objefdrle po polskich osadach,
by przemawiać na przygotowanych
wiecach - poseł Moraczewski saw
ta, w dniach oznaczonych do nastę
pujących miast:

września ** ©
" -Lowell, Mase.

Lawrence, Mast
New Bedford
Central Fall
Chicopee. Mass.

   
  

Bridgeport. Conn.
Brooklyn:
Newark.

Praga dia Kobict

POTRZEBA DZIEWCZĄT
do nalepiania, doświadczone 1 niedo-
świadczone mogy się zgłaszać Amo;
rican Drugęlet Syndicate, Borden &
Ven Alst Aves, Long Island City

(min
 

PANNA Z RUTYNĄ BIUROWĄ
WŁADAJĄCA JĘZYKAMI POL
SKTM 1 ANGIELSKIM, PISZĄCA
BIEGLE NA MASZYNIE, ZNAJ-
DZIE STAŁĄ POSADĘ W AD

MINISTRACJI
NOWEGO SWIATA

 
z

Brookiyna, N.V.

odbedzie sig

WE WTOREK, DNIA 19-g0 WRZEŚNIA

W DOMU NARODOWYM, 261 Drigss ave.

w celu zorganizowania parafji narodowej.

Przemawiać będą: ksiądz biskup F. HODUR, i ks.

biskup-elekt W. GAWRYCHOWSKL

Początek o godz. 7:30 wiecz.

Wszystkich sympatyków sprawy zaprasza
KOMITET.

 

 

 

| kroa
najlepiej

. kupić

426 EAST 16th STREET,

OPERATOREK
przy "kimono" i negliśech; stała pra

ca; dobraot .
ARIDA 118 WEST 22 STREET

aso

---
DZIEWCZYN do obwijania i pakowa:

nia cukierków doświadczonych -
Bedford Candy Co. 36 Hewes St. -
Brooklyn. (sn

POTRZEBA pomocy w pralni
»feeders i shakers", stała pra-

ca, dobra płaca. Zgłoszenia do
Superintendent, 251 Third Ave.
N. Y. C. (181)

DO butów, „wodo heelers" przy dam
h. Morgan Gross-skich „turn" butach.

man; 282 Throop Ave. Brooklyn. (180)

Praca dla Mężczyzn

KTo(H==>

W@~-Dom, farmg, lotg interes, sklep itd.? "@@

GAWLINSKI & COMPANY
Kupno i sprzedaż realności. Kontrakty kupna 1 sprzedaży

NEW YORK CITY ..

BUCZERNIA (sklod wędlin) do sprzć
dania "cash Interós", /Szowczók;

140 First Ave. New York City. (189)

FARMA 213 akrow; dom 12" pokol;
zabudowania; tnwentars tywy; bil

sko stanowej drogi. Ceena $4500; go
tówki $1500.
Dom murowany 10 familfiw New Yor
ku, wspenisła dzielnica; rent roczny
34800. Cens $29,000.
Dom murowany na 2 familie ze skle
pem w Brooklynie. Cona $11.000; go
tówki $2500.
Dwa domy, grosernia 1 buczernia. bli
sko New Yorku. Cena $9,000. Okazja.
Domy, farmy, interesy tanto do' kt-
pienia. Wiadomość Gawitński & Co.
426 East 16th St. New York City.

! (ts.

ZFAMILIINY "stucco" dom, w Gar.
wood, N.J. lota 252800. Dwa bloki

od szkoły i 3 bloki od stacji Central
Railroad. Cena $6000, Gotówki 32000.
I 147 ®. Front 8t., Plain:
field N. J. Telefon Plaintield 2422.

Ed
 
POTRZEBA piekafsy. drga ręka 1

formana do Vienna bułek i chleba
728 Third Ave. Brooklyn: N.Y. (18m)

E, MILL AND YARD
PRACOWNIKOW

Doświadczenie niekonieczne
Dobra płaca, stała praca.
Dobre pomieszkanie.
$8.00. miesięcznie

»

 
Wrazie odszukania proszę łaska
wie donieść podpisanej, a wszel-
kie poniesienie kosztu zwrócę
Szan. Redakcji natychmiast z
podziękowaniem.

Z poważaniem,
Józefa Markówna

Stryj, ul. 3-go maja 1 39,
Polska.

Szan, Panie Redaktorze!
Poszukuję -brata _Bogumiła

Korglewskiego z Warszawy, któ-
ry po ukończeniu sużby wojsko-

15 maja 1914 r. wrócił do Sta-
nów Zjednoczonych i zamieszkał
w San Francisco. Od tej pory
nie mam żadnej wiadomości o
nim. Najuprzejmiej proszę o la
skawe zamieszczenie niniejsze-
go ogłoszenia. _Adres mój:
Rzeczpospolita Polska m. War-
szawa - Praga, ul. Targowa

18-27.
Z szacunkiem,
Kunegunda Muszel.
 

Niniejszem proszę o odszuka-
nie mego brata, syna Francisz-
ka Telesfora Danowskiego, któ-
ry od lat 45 mieszka w Ameryce
w New Yorku i ma fabrykę pa-
pierosów. Do czasu europejskiej
wojny w roku 1912, miałem o
nim wiadomość że on ma żonę
i 2 synów, którzy żyją z nim.

Proszę zawiadomić mego bra:
ta Telesfora, jeżeli on sam żyje,
jego Ainei dzieci, że jego brat
Feliks żyje w Rosji, w mieście
Somilo ze swoją rodzną, żoną,

-ma córkami i synem, Czeka

on pomocy od brata Telesfora

jako w obawie, taksamo i odzież

i wogóle materjalnej pomocy.

Po odszukaniu mego brata pro-

szę jego, aby na czas głodu w

Rosji włożył w amerykańskiej

misji kilka dolarów, abym mógl

w miejscowej misji w mieście

Somel otrzymać materjianą po-

moc dla zbawienia swej rodziny

od śmierci głodowej.
Mój adres: Rosja, miasto

Somel, Zarząd Wydziału Drogo

wego, Jan Danowski.
 

Roman Preis z Tomeńska po-

szukuje swoich braci Kazimie-

 

wej na wyspach Filipińskich, dn. -

 

BROOKLYN-GREENPONNT

 

Wielkie Zgromadzenie.
W poniedziałek, dnia 18-go

września, o godzinie 8 wieczór
odbędzie się Zebranie Masowe w
Domu Narodowym, 261 Driggs
Ave. w Brooklynie. _Zebranie
zwołuje Klub Polityczny Polsko-
Amerykański.
Na zebraniu będą obecni no-

wo mianowani kapdydaci na u-
rzędy, a mianowicie: Christian
J. McWilliam, kandydat na kon
gresmana oraz kandydat na

członka Assembly, Obywatele ci

są znani w Greenpoint.
Kandydaci ci będą przema-

wiać na zebraniu, przedstawią
swój program, a że znają sto-

sunki polonii w Greenpointż z‘a

Listy do Redakcji

Brooklyn, N. Y. 14.9, 1922.
Szanowna Pani Wysockał

Widząc, że Pani, zajmuje się
sprawami pomocy dla biednych
zwracam się do Pani z prośbą o
pomoc dla polki p. Kiec, która
ma troje małych dzieci, jest cięż
ko chora i niema żadnej opieki
ani sposobu ratować się od cho-
roby i nędzy.
Mieszka pn. 119 Berry St. i

N. Tej ulicy w Brooklynie.
Z szacunkiem, A. A.

Dnia 23-go września, urządza
Tow. Dram. im. H. Sienkiewi
cza przedstawienie is bal w sali
Sokoła, przy ulicy Grand. Ode-
graną zostanie sztuka pod tyt.
„Aby handel szedł", Próby są
w toku. _!

Department of Labor
571 Jersey Avenue

Jersey City
Pytać o p. Joseph Pawłowski
OTWARTE CAŁY TYDZIEN

(20

GROSERNIA, dellkatesen, candy ice
cream; pokoje na lease. Czynsz $25.
Dobra inwestycja; ładny dochód
Amerykańsko polska okolica. Poświę
cam za $525. Warto dubelt. 332 E.24
st. 19

29 AKRÓW ta 6 pokojowy dom;
duże zabudo ; drób 1 zasiów.

Cona za wszystko $3200; pół gotów
ką. 8 akrów; 6 pokojowy dom, wszy.
stkie zabudowania w dobrym stanie.
z drobiem tylko $2800; $1,200 gotéw
ką. 84 akrów; 12 pokojowy dom; da-
ze sabudowanta; 2 konie; 2 krowy:
450 kur: 150 kaczek; 65 gosi: maszy
nerja i zasiew. Cena $6,200 pół go

  

Flemington  blizko
Jersey R.R. stacil, jest

Korstner: „:
Main St. Flemington, N. J. (219)
 
ROBOTNIKA na farmę; młodego:
mocnego; w New Jersey $25 miestę-
cznie z wiktem. 1220 Boston Road

(Am)

DO butów „wood heslers", stain. pra
ca; dobra placa. Schoen Bros., 124

Atiantie Ave.,

 

rooklyn (18m)

ROBOTNIKOW
stata prace; dobra placa.

E. C. SMITH CO.
420 Oakland St. Greenpolat

Brooklyn - (18m)

ROBOTNIKÓW DO PIECÓW
8 godzinna szychta; dobra placa; sta
in praca. Mutual Chemical Co. West
Side and Fulton Avenues Jersey City

tamo

MEZCZZZN 30, doświadczenie lub sna

 znaczą też _swóje vis!

względem naszej narodowości.

Na powyższe zebrenie zapra-

szamy wszystkich rodaków i ro

daczki. Stańmy wszyscy jak je

den mąż w szeregach klubu Pol

sko - Amerykańskiego, & liczyć

się z nami będą i będą nas sza-

nować.

Idźmy wspólnie w przyszłych

wyborach, bo tylko wspólnie i-

dąc, możemy liczyć na uzyska-

nie wpływów, które możemy Wy

korzystać dla dobra poloni.

A zatem na zebranie WSZYSCY.

Wstęp wolny

Tel.: Onoenpelct $713.

Dr. Ludwik Grycz
128 Eckford 8t., Brooklyn.

Gotainy przpęć:
1-2 1 6-5 o petutai.
w niedzikię 1-3 tylko,

|---
 

  

 

Telefon: 4511 Grosopolnt,

Di. JOLEF GLAMKOWSKL
20 romp a

soki», . Y
I

 

08 1 do i go of 6 do 4
wieciorem. W miednicę od 10 do 19

południem
---
 

Teleon: Bouth 908.

St. M. Lewandowski, M. D.
s Oktraśgji

 

  

ARTYSTY FOTOGRAFA

M. KICZASA

Wykonuje zdjęcia jak najstaranniej
1 po najniższej cenie.
OWA STUDJA:

579 Grand Street

4605 Greenpoint -4032 Stagg
Teleton: Teleton

---

Phone Grespoiat $812.

 

ODlimas

Za Komitet Klubu Obyw. "Yor 5??- a

K. Sokolwalskl, 'sekr. - 1—131” 95 tgp

W. Kwaśniewski, prezes. wl:":'u'-'n?

-
---

H Tal #499 Bosh ->
D A

Po dobrą fotograffl ~.BRA w Rusi_|
udajcie się do prawdziwego 106-110. Pr

oa 11 ae z pa "i od t ast w - J.(nar mieśzieę tylko na

Tul.: Wilismabargh «272, I
on DR. S. REINHARD
omens corv, vszew 1 caroza

opener
po poinds

 

  

Mane: od 34 - ot
W 62-13 rise!

Division ul Breokips
Mówię 70 polsku, * r

  

Talton: Greenpoint 2279,
Dr. R. Siudziński

 

   

 

jomoś nlowymagina.
#18 do $I8 tygodniowo. Fur Dyeing
Plant; 49-51 Dobbln St. Brooklyn.

(m)

ZMYWACZ statek. Zgłoszenia Hotel
Gotham, 5th Ave. 1 56 ulica. (13m)

ROBOTNIKÓW do construction" pra
cy w Peekskill $440 za 9 godzin

„Camp" pray robocie. Zgłoszenia 49
®. 19th St 18m)
 

ROBOTNIKOW

potrzeba 'do roboty na dzień i
w nocy

STAŁA PRACA
Zgłos(ć się przed 7 rano i pomiędzy

) 6:30 1 6 /po. południu.

National Sugar Refining Co.

Yonkers, N. Y.

Wziąć kolej do Van Courtiandt par
ku x tamtąd Yonkers tramwaj do
Getty Square. (m)

 

POTRZEBA ROBOTNIKSW
do roboty w ludwinarni; 40 c n

godzinę, 10 godzin dzięnnie
Kings County Iron' Foundry

Mesclore St. & Gardner Ave.
Brooklyn, N. Y. (16m)

POTRZEBA stolarzy do roboty w fa:
bryce wyrabiania drzews, union

shop, zapłata 766 na godzinę, nie ma
nieporozumienia pomiędzy robotnt
kami. Kolej z Nowego Yorku apis
cona dla odpowiednich ludzi. H. W.
Palen's Sons, 519 Brokdway, Kl
ston, N. Y.

DoSMW

 

 Kor ze
P. Kawecki, kierownik,
Jan Pol, prezes,
F. Remez, sekretarz.

23 Września b r. Koncert 1 Bal Tow
śpiewu Chopin, w Domu Polskim,
705 Courtland Av. w Bronx, N. Y.

23 Września Pierwszy w sezonie Bal
Tow. Muz. Monfuszki w Domu
Narodowym.

14 Października Tow. Koszykarzy w
ragóra Balw Domu Narodowym.
19-23 St. Marks Place; N.Y.;

21 Października Tow. Spiewu „Echo"
Wielki Koncert 1 Bal w Domu Na:
rodowym.

4 listopada Wielki Bal Lig! Kobiet
w Domu Narodowym

18 Listopada Polska Kasa Chorych
Gadz. 1 w New Yorku urządza
Wieczorek w Domu Nar. 1923 St.
Marke PI. o godzinie 7 wiec.

19 bistopada Tow. Br. Pom. jen. J.
Piłsudskiego. grupa 109 Z.N.P. u
rządza wieczorek familijny w Do

 ratu telefonicznego zamiast ni-

kia wrzucił kawałek żelaza.

  

mu Nar. Pol. przy 8 ulicy, Począ
tek o godzinie 4 popołudniu.

Homel (gub.) :
Leszczyńska ulica 49.

Hartford, Conn. *

Otwarta zostala} sckola wie-
czorna polska dla dzieci które
chodzą do szkół publicznych, o-
raz dla starszych osób. Zapisy
odbywają się w poniedziałki,
środy i piątki od 4:30 do 8 wie-
czorem w sali Sokolni, 111 Char-
ter Oak Ave.

inne dnie można zapisywać
mig;v101 Sheldon St.

 

  

Adam Przybysz,
i sekr: fin.

 

 
 

  
 
 
 

Z. A. Beck; Kontraktor
Ciesielska budynkowa robota i
skie, Zakła

 

reperacja. c
zimowe okna do domów.

Ciesielski i Budowlany

- maki R. ANTONI PETRIKI ;

rze i Ewarda ”MK:;uc} DENTYSTA - CHIRURG conzaryorimows;"

,

List do odebrania w 31. ses arai bes v duit

~*~

N a "T" „fsmgmmą, Feriy my Tepe o Sika na
2 P purga otrzy - w. Y. || 5 do 100 akrów na stanowej drodze

list następującej treści: % 195 Allen Gt, New York

Szan. Redakejo! Tal. Prospect $508, city. »

Proszę zawiadomić Józefa Fr. |

|-

DR A; L. CRAMER Tr.PeriW.W a

fiski ist Anto- 20 is ses Zeonce 61, 19 gang » 4,

||

FARMY do sprapdania mate 1 dute
oxen! ai wyjmoruł Nassau Are.

.|

blake Bang Wi po roemaitych - cenach.

|

76 akréw,

niego i Bolesiawa Męwmąlć , . Latsystte Ave. 1-3 reel "Fa) dom 10pokoł: 5 innych budynków;
że matka i siostra, ra jes P w, o sat ! duty rasiow; w;

2

konte;
1 ta ve - Tol Gree an beat 326 kur; 6 świń; farmerskie narzę

wdową z 3 dzieci, żyją w nędzy -- mem 3125 1 Grernpeiat3409.

||

dzia; 1/8 mili do miasta. Cena $4200,
i oczekuje pomocy. gotówki $1800. Zgłosić się: Filanof
Emilja i Józefa Jaieflmd, | j- ms tm. --- |sky, 108% St. Marks PL, New York

Clty, pomiędzy Ave. A 1 lag. .(28)
RESTAURACJA do sprzedania w do
brym miejscu; Interes dobrze

 

 
 
 
  

     

  

 

  

 

  

 

  

 

 

  

m I Takings "„W... blony. Bardzo tanto. Wiad "rmam tony. Bardzo tanio. Wiadomość: 338
do ganków, -- Wszelkiego rodzaju dachy 1 reporacje 3 Ferry St. NewarkN. J. (220),

29% - 9th Ave. So. Brooklyn, N. ¥. WARSZAWSKA harmonje -sekondo-
\- . | ws. do z powodu wyje

- ~ | riu ~do kraju, 164° Freeman St.,
# Brooklyn,, 8. Kuczyński. cza)

1 z WARSTAT szewski z maszynami do
, Elsit!!! wachlarze do na- |t> (Lost +a: 'a H kraju. -282 Franklin St., Brooklyn:

" "ra no znzone! cenie wmzzaraza© * * GROSERNIA 1 buczernia na sprzedałz powodu nieporozumienia pomię| dry spointkamt; w polskiej dzielnicy,. . blisko polskiego kościoła. 289 Sut
KONTRAKTOR ELEKTRYCZNY

_||

vain Bivd., Jamaica, L. 1. N. Y568 M7 Ave. Read N. v +, F (320)

z MEBLB x 3 poko! do sprzedania; mo

zna zamieszkać: 40 Ave..B; 1 plee

tro; jardowy dom. Cdn)

b i

 

GROSERNIA 1 lunch room do spree

dania z powodu _nieporotumienia

pomiędzy spólntkam!. Dobry interes

naprzeciw fabryki w której pracuje

do 2000 ludzi. Zgłostć się pod numer

16 North St. Brooklyn N. Y, -

3. Hylla (189

ORGAN samogrający (player) 35 to-

lok, melodyjny głos: siedem mie

 

sięcy używany: gwarantowany na 25

Int; z powodu wyjazdu do kraju sprze

dam za $200; nowy kosztował $450.

Zgłosić się wieczorami od 6 do 10.

1. Wyszyński; 17 First Ave. Now

York City; 1 piętro. (tn

RESTAURACJA do sprzedanie w naj

lepszej dzielnicy. 528 First Ave. po

między 30 1 31 uifeg; New York City.

aan

FARMA 92 akrow; dom 9 pokol› inne

zabudowania; sad 400 owócowych

budowniesy las; 11

krów; 2 jałówki; 3 konie; 200 kur: 8

świnie: dużo siana, owsa: kukurydzy,

2 akry kapusty: 2 mile do miasta.-

Cena za wszystko $4500; tówki

31500, Pioarko & Pokutny; 429 East

th St. New York Clty. Gon

DO SPRZEDANIA grosernia delia:

tesen, candy, ice cream, cygara i tw

baka; dwa pokoje; rent tani; interes

dobry. Zgłoszenia: 67 Huran St.,

Greenpotnt, Brooklyn. (200

drzew; rzeka;

ninne

GROSERNIA 1 bucternia do spree

ania za przystępną cenę.

sig Corner Pacific St. & Norris: Are.

Jamaica, „LN.Y. (219)

---

DELIKATESEN i grosernia do sprze

a Jazdu do k

  

masie z 1 pokóś. 161

St. Jersey City, N. 3. (210)
---

PO AMIERCI męża sprzedaję termę

100 akrów; duży sad; rzeka; las;

do 11 pokol; 6 innych zabudowań .8

krów, 2 kgnie; 6 świń; 200 kaczek;
wszystkafnaszynerja; mila do mia

sta. Cena $3500; gotówki $1300.

Farma 35 akrów, sad, dom 7 pokoi i in

no zabudowania, 3 krowy, koń, 100 kur

wszystka maszyneria. Cena $2900

gotówki 1000. Philip Lobor, 214 lił
dth St. New York City. ? (189)

FARMA do wydzieriawienta;(180 a
krów; :zabudowanii

 

nle; lease; 2" krowy; 2 konie; 300
kilu-Y: 6 gul; :o ton stana; owies: sa.
siana. Cona $2500; jedna .mi
Perth Amboy: I moet
W ELIZABETH, dom na dwie fań

sklep; grosersła i urządzenie; bli
sko tabryk; jeden block od New Jeen
sey Central R. R. Cena $4500, Dom
6 pokoi na jedną fumije; 1 blockod
$$$-. z powodu wyjazdu. Cena

 

W LINDEN- Nowy dom na dwie'te.
e; 5-4 pokol, 4 loty; 3 bloki

od stacji. Cona $7000. Piotr Shelton
1135 Fast Jersey St., Elizabeth, NJ
1. (in

PIERWSZORZEDNA -dobre
dzona piekarnia w Camden, N.J.

powodu ch
oNW
1626 Mt. Ephraim Ave, Camden N.
3. cass

---

Poszukiwania

iem. -
Prosię pisać: Jan Nowak: $1
8t, 'New York City. """ 311 E.14
-------_____-
DOBRZE wyrobion pełnym
chu interes "Jul" sai

za .gotbwk
współnika; dolwiudcnnll' grę:;
gane. Dobry dochód-tygodniowy; mo
de być gwarantowany. Mały kapitał
wymagany; rabespieczony „first mort
gage" ma - Btanklewior,
236 Fulton St., New York City. (2D)
---.
ARTYSTA, nauczyciel skrzypiec, -
"banjo" i mandoliny. Dla początkują
cych lekcja po dolarze. Alexandér.
119 E. 101 st (18D

Do, Wynajęcia

 

-i-
DUSY :pokój! dla" dwuch. panów!

. „ktem./315/. 20 Bt. mix:
u 
 

  


